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KURYER LITEWSKI
w  W iln ie  w e S rzo d ę  dnia  1 2  P aździern ika  p. s. 1 8 2 1  roku .

"WIADOMOŚCI K R A J ó w L .
Podług Ruskiego Inwalida z dnia 2go "paździ№ 

-Ыка. jenerał majorowie wynoszą się na jenerał p<> 
rucżników: woyska duńskiego Ataman T ło w a y sk i  
ocij liczący się W woysku sanktptershurski ober-po- 
licmeyster H ła d k o w  i warszawski komendant L e ­
w ic k i  lsży, z zostawieniem na dawnieysżyeh ó- 
Ъо wiązkach: naczelnik ar ty Hery 1 2go korpusu pie-- 
s z tzg o L h ń a tje w  iSzy) naczelnik ińżehjetów sgo woy- 
skaF e rs te r , naczelnik sztabu korpusu gwardyi, liczą­
cy się.w kawaleryi B e n k e n d o r f  iszy, z Zostawieniem 
na dawnieyszych obowiązkach; jenerał deźurny lgd 
woyska O ld e k o p , z Zostawieniem przy dawnićyszym 
obowiązku} naczelnik sztabu oddzielnego korpusU 
litewskiego G r e s s e i Z zostawieniem przy 'dawniey^ 
szym obowiązku.

Kurs petersburski dnia 3o wrześnią: dukat hol- 
ieriderski nowy i i  r. pb k., stary 11 r. 60 kop.-^. 
Zmiana złota 2 г. 90 k . , — Zmiana srebra 2 
r. 78 kop. e

Nieustający do chód łcommissyi mnorzeniadłu- 
go w: 6g assygn. - - po 101 j

6g brzęczącą monetą — 91 \procentów 
5& takąż - ~  77*1

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W ypis z Protokulu, SekretaryatU stafiu Kró- 

lestwd PoUkiego.
Z В o i e у Ł a s k i  

M Y A L E X A N D E R I.
Cesarz W szech R ossyy , K hól P olski. 

etc. etc. etc.
'Zważywszy, iż  tez same zamiary, jakowe po­

wodowały przepisami postanowienia z dnia 16 mar­
ca 1809 roku (*) względem zamieszkania żydów * 1 2 3 4 5 6 7 8

(*) Dekret ten jest następującey osnowy:
Zważywszy, że zbyteczne skupienie się liidu 

starozakonnego, wystawia mieszkańców stolicy na­
sze у na wielorakie niebezpieczeństwa, mianowicie 
pożarów i u traty  zdrowia; zważywszy, iż nieochę- 
dóztwo, nieład i bezprawia, są naturalnym skut­
kiem Zbytniego skupienia się w małym okręgu, 
którym z trudnością Policy a zapobiegać może} Ha 
przełożenie Ministiow Naszych spraW wewnę­
trznych i policyi* i po Wysłuchaniu zdania Naszey 
Rady stanu, postanowiliśmy i stanowimy:

A rtykuł 1. Na wymienionych W artykule 
następnym ulicach miasta Warszawy, nie wolno 
jest mieszkać osobom ludti starozakonnego od dnia 
4 października roku teraźnieyszego 1809.

Art. 2. dlice tó są następujące:
1. Stare miasto w całey swey rozległości.
2. Podwale ż uliczkami poprzecznymi, kapitulną}

grodzką i wązką.
3. F reta z mostową, święto Jórską i kozią;
4. NowC miastó wzdłuż aż do domu Gurowskich

z rynkiem, ulicą starą, kościelną Z przyryn­
kiem i uliczką zakroczymską.

5. Ulica długa ż uliczką bielańską i przejazdem;
6. Ulica miodowa:
7. Ulica senatorska z Ulicą iłową czyli żydowską}

z wderzbowską, rymarską i daniele wiczoWską.
8. Krakowskie przedmieście i NoWry Świat wzdłuż,

aż do domti Sułkowskich inclusive z ulicami 
Bednarska, Dziekańska, Czysta. Królewska, śii 
do początku Mazowieckiey, Mazowiecka, aż do 
początku Swiętokrzyzkiey, Święto Krzyzka.

w Warszawie-, wymagają rozciągnienia także rze» 
Ly :' 'h  przepisów do okolic, przez wzr tający 

g rząd ek  1 ozdobę, więcey dmk celujących, jako i'do 
uiic, które do zaprowadzenia równOgoż porządku i  
ozdob są usposobione, i które wiodą do głóvvniey- 
sżyćh w jazdów miastй; -zważywszy prócz tego, i i  
rózciągnienie wyż wspomnionych przepisów za- 
strzeżonym było przez- artykuł 11 pomienioneg© 
póstanow ie ni a.

W  skutek przedstawieni* Namiestnika Na­
szego W Królestwie Polskiemu postanow iliśmy i sta-" 
Howimy:

Art. 1. Do liczby ulic artykułem 2 rzeczo» 
tfego postanowienia z dnia 16 marca 1809 roku do 
mieszkania żydom wzbronionych * włączamy uiiv 
će następujące i

a. ) Ulicę Żabią-.
b. ) Ulicę Graniczną, jako to: od placu za żelazny

bramą, aż do ulicy, królewskiey.
*ę.) Ulicę Królewską.
cl.) Ulicę Nowy-Swiat. od pałacu Sułkowskich 

poczynając,A aż do Łazienek, 
fe.) Ulicę Leszno aż do okopów miasta. 
f .)  <Ulieę Marszałkowską. 

r g.) Ulicę Chłodną i Elektoralną.
h.) Ulicę Zakroczymską od domu GurowskięBfc 

■incluswe z ulicami następującemu
aa.) Gwardyacką.

' ЪЪ.) Bitną.
gc.) Fawory aż do rogatek marymontsldch.

I  ulićę Nowo-Jerozolimską*

9. Trębacka i Kozia.
A rt. 3. Aby zaś lud Staro zakonny przekonał 

się, iż Rząd pragnie go nie odróżniać od innych 
tey ziemi mieszkańców', byle osoby tegoż ludu same 
Chciały stać się tego uczęstnictwa godnemi, pozwa­
lamy mieścić się na kaźdey ze wspomnionych uli© 
dw’óm tymczasem familiiom ludu Starozakonnego^ 
z następującemi warunkami;

a. ) Kto udowodni, że ma i posiada czystego fun­
duszu szęśdziesiąt tysięcy złotych polskich bez? 
dłtigti i bez zaprzeczenia.

b. ) Ze jest prawdziwie bankierem;, lub że pro­
wadzi handel przyzwoity i otwarty.

£.) Ze umie czytać i pisać po polsku lub po fran- 
cuzku, lub przynaymniey po niemiecku.

t£.) Ze dzieci sWoje po skończonym siódmym ro­
ku do szkół publicznych ciągle posyła, lub po­
syłać je odtąd zobowiąże się, aby tam nauki 
świeckie równie z drugiemi pobierały.

«.) Ze nie używa żadnych znaków powierzcho* 
wnych, ^które dotąd lud Staro zakonny od in­
nych mieszkańców' odróżniają.
Art. 4. Oprócz dwóch familiy wyższym a rty ­

kułem oznaczonych -, inoźć mieszkać na jedney 
ze wspomnionych ulic ten ż ludu starozakonnego i  
ż swoją familiją,-któryby był człowiekiem naukom 

oświęconym $ lub w jakiey sztuce wyzwoleńcy 
iegłym, iako to*, doktórem, malarzem i t.. d. a to  

po złożeniu świadectw a od dyrekcyi edukacyyney 
i dopełni W'szy trzech warunków pod literami c. d \  
ie. wyrażonych.

Niemniey może tią tychże ulicach mieścić się 
i  z fam iii ją swoją ten, któryby fabrykę jaką kra­
jowi użyteczną i przepisami policyynemi wśród 
miasta znaydować się liiezabronioną, założył, i dd 
niey użył rąk  ludzi wyznania swojego, p® dopej*»



Art. 2. Te wszystkie warunki, jakowe wzmian­
kowanym postanowieniem z dnia 16 marca tudzież

nieniu jednakże trzech warunków literami c. d. e ' 
oznaczonych.

Może także mieszkać na wspomnionych uli­
cach te n k tc fb y  nabywszy jednego z placów pu­
stych tychże ulic, wymurował na nim dom podług 
przepisów policyуnych założony i ukończony, do- 
pełniwszy warunków pod literami c. d. e. wymie­
nionych. . , v i ,

Nakopiec może na tychże ulicach mieście się 
*z familiia swoja hurtownik jakichkolwiek towarów, 
czyli kupiec nie na łokcie lub cząstki przędą jacy* * # 
po dopełnieniu trzech warunków pod literami c:d. e.

^ rZC^\Vvlączają się: fabryka i handel bądź htirl4 ; 
■wy bydź cząstkowy gorzałek, wódek i lik worów 
na ulicach wspomnionych.

A rt. 5. Udowodnienia wyzey wyrażone zło­
żone będą przed prezydentem miasta, kommuniko- 
\yane radzie municypalnej miejscem ey i przez 
m inistra naszego spraw wewnętrznych potwierdzo­
ne. Wszelkie >v tey mierze podejścia lub nie- 
г. ćtelności wcześniej lub później odkryte i dowie­
dzione ciągnąć będą za sobą uchylenie pozwolenia
i  Цагѵ policyvne. . . , .

Art; 6. Przez jednę familną rozumieć się ma 
ni aż, zona, dzieci nieżonate i służący. Może jednak 
T r;>.v takiey familii mieszkać pojedynczo oyciec lub 
matka lat ‘6o mające, jeżeli ten ojciec lub matka 
nie ma osobnego handlu lub rzemiosła, i jeżeli dla 
wieku swojego, pomocy swych dzieci widocznie po­
trzebuje. . . . - .4

Art. 7. W arunki pod literann d. e. me tylko 
sie ściągają do sao.ćgo gospodarza łamilii, ale i do 
wszystkich } rży; nim płci obpjey osób, których licz­
bę przy podaniu swoich udowodnień, jak w arty­
kule 5‘przebisanoy лѵутіепіе rzetelnie powinien, a 
potem o każdem przybyłem mu dziecięciu domesc, 
a  na przybrać się mianego sługę nad liczbę podaną, 
osobne pozwolenie otrzymać..

A rt. 8. Nie wolno zaś żadney takow ej oso­
bie ańi handlu, ani rzemiosła osobnego sprawować, 
którey tylko jako dziecięciu, lub jako słudze po­
zwolono jest przy gospodarzu na wspomnionych
mieścić się ulicach. - .

Art. 9. Ogół ludu Starozakonnego z ulic 
W artykule 2 wymienionych, wyprowadzić się ma 

. niezawodnie na dzień 4 października roku bieżą-» 
cego, pod kara na właściciela domu takiey opłaty 
do skarbu , jaką lokator pozostający w miejscach 
zakazanych rocznie za swoje mieszkanie opłaca-

Art. 10. Oprócz tego po tym terminie każda 
osoba ludu starozakonnego przez urzędy policyjne 
wyprowadzoną z m iejsca z ruchomościami swoje- 
ani i jey kosztem bydź powinna. ,

A rt. 11. Nim urządzenia dalsze dla ludu sta­
rozakonnego ogłoszone będą, pozwala się teraźniej­
szym wyznania tego w W arszawie\ mieszkańcom 
lokować się w ulicach wyrokiem niniejszym me- 
'excypowanych. * .

Art. 12. jednakże chcąc i w  tym  razie zapo- 
biedz kupieniu się i natłokowi tycn mieszkańców 
jw jedno miejsce, chcemy: aby właściciele domów 
tylko w proporcji ilości izb do najęcia W jednym 
■domu będących, mieścili u siebie familiie staroza- 
konne, to jest: dom który ma izb mieszkalnych na 
najem dwie do trzech, mieścić może jedne familiią, 
-izb cztery do pięciu, dwie familiie; izb szesć do sie­
dmiu, trzy familiie i tak daley; przepierzenie nie 
rachuje się za izbę. Nad pięć jednak familiy sta- 
rozakonnych żaden dom w ięcej obejmować nie mo­
że. Familiia się rachuje jak wyraża artykuł 6. ^

A rt. i 5. Domy zaś na przedmieściach odda- 
lonyęh, które są cale niezamieszkałe i przez wła- 
ścicielów opusczone, urząd policyjny przeznaczyć 
może całkiem dla familiy starozakonnych, które by 
w  nich mieścić się chciały z warunkiem, iz biorący 
dom takowy w najem, wy reparuje i utrzyma go 
podług prze у  sów olicyynych, i najem proporcjo­
nalny płacie - bedżie.

A rt. i 4 W szystkie kontrakty naymu mają
bydź:

7. dnia 7 września 1809 roku (*) co do ulic żydom 
do mieszkania wzbronionych, są zastrzeżone, zasto­
sowane bydź mają równic лѵ całej ścisłości we 
wszystkich sczegółach do ulic artykułem powyż­
szym Wymienionych,' a to od 4 października roku 
1824 jako terminu prekluzyynego.

A rt. 5. Ogół więc, ludu wyznania Mojżeszo­
wego z ulic w Art. 1 wyrażonych, wyprowadzić 
się ma niezawodnie na jd a le j do dnia 4 paździer­
nika roku 1824 pod karą na właściciela domu, ta ­
kiey opłaty do skarbu, jaką lokator, pozostający 
w miejscach zakazanych, rocznie za mieszkanie 
swoje opłaca.

Art. 4. Oprócz tego, po tym  term inie, żydzi 
Wbrew niniejszego zabronienia mieszkający, przez 
Urzędy policyjne, z miejsc z ruchomościami swo­
je mi ich kosztem wyprowadzeni bydź powinni.

A rt. 5. Zaradzając zbytniemu skupieniu się 
familiy żydowskich, i skutkom ztąd pod wielu 
względami szkodliwym, urzędy policyjne ściśle 
przestrzegać mają wykonania przepisów -i określeń 
co do liczby familiy, w  domach zamieszkiwać ma­
jących, przytoczonemu postanowieniami objętych* 

Art. 6. Aby zaś lud wyznania Mojżeszowego 
przekonał się, iż Rząd pragnie zapewnić mu ucze­
stnictwo korzyści z inne mi mieszkańcami wspól­
nych, o ile gnm do tego okaże się skłonnym i ocho­
tnym w przykładaniu się zc swey strony do porząd­
ku i ozdoby miasta; pozwalamy one muz bez wyłą­
czenia 1 bez innych warunków, nabywać na w ła-

1. Na stęplowanym papierze лѵ proporcji prawem- 
osobnem o stępi u przepisanej.

2. Mają byuź roczne i co rok z temi samemi for- 
. malnościami odnawiane.

5. Mają oprócz przepisów zw yczajnych zamykać 
w sobie liczbę osób do familii kontraktującej 
należących z w у sćzególnieniem płci i wieku.

4. Mają bydź przy zawarciu i corocznie wizowa^ 
ńe przez prezydenta miasta W a r sz a w y za opła­
tą  jednego złotego polskiego od każdego kon­
traktu, którego treść co do ilości osób familiją 
składających 1 summy naymu, ma bydź w xię- 
gę do tego służącą zapisana. Bez tych w arun­
ków. żadnego waloru mieć nie będą. -

Art; i 5. K ontrakty teraźniejsze naymu na 
mieszkania, i sklepy лѵ ulicach pod artykułem 2 
wyliczonych, kiedyżkolwiek między właścicielami 
i osobami wyznania starozakonnego zaw arte, a któ- 
reby zajmowały dłuższy czas niż termin 4 paź­
dziernika roku bieżącego, uważane bydź mają jako 

, nięobligujące, co do czasu ten term in przechodzą­
cego. Strony bowiem kontraktujące ostrzeżoUemi 
były W roku 1806 prztz rząd żeszły, iż po pewrnym 
terminie, lud starozakonny na tych ulicach mie­
ścić się nie może.

Uskutecznienie n in iejszej N aszej w oli, mi­
nistrom naszym spraw wewnętrznych i Policji. 
W czem do kogb należeć będzie zalecamy.

(*) Dekret ten jest następującej osnowy:
Mając sobie przez naszego ministra $ргалѴ 

wewnętrznych przełożonem, iż dekret Nasz na dniu 
16 marca 1809 roku wydany , w zamiarze zapo­
bieżenia zbytniemu skupieniu się mieszkańców wy­
znania starozakonnego w stolicy naszej, dał powód 
do różnych wątpliwości, które przy uskutecznie­
niu onego okazały się* rozwięzując zatem takowe 
wrątiiliwośoi, i uzupełniając лѵзротпіопу dekret, po 
wysłuchaniu zdania naszej rady stanu; postanowili­
śmy i stanowimy co następuje:

Art. 1. Na ulicach, na których osobom ludu 
starozakonnego mieszkać nie wolno, równie i skle­
pów trzymać nie mogą.

Art. 2. Pod wyrazem stare miasto, wzmianko­
wanym w a rt. 2 od 1 dekretu naszego d. 16 m ar­
ca r. b. rozumieć się ma Stare miasto intra тоета.

A rt. 3. Domy narożne , które znajdują się 
przy takich ulicach, z których jedna jest pozwo- 
łona, a druga zakazarta do mieszkania dla żydów, 
inają bydź tak uważane, jak gdyby całkowicie przy 
ulicy zakazanej znaydoAVały się. Gdzieby jednak 
przed ogłoszeniem niniejszego dekretu, takowe do­
my . narożne ze strony dozwolonej ulicy najętemi 
juź b y ły , kontrakty do roku tylko wTażhemi będą.



(Wsc place puste, wiaydtijąoe się przy ulicach do 
mieszkania dla żydów mczakazanych, i murować 

'  La tychże placach domy, wedle planu przez Rząd 
; Stw ierdzonego, w czćrn ze strony Rządu, w pizy- 

nadkach zapewnione ułatwienia rmec mogą.
1 ,-vrt_ n, l’ozwralamy rówtitez w tym  celu, b .z  
innych warunków żydom nabywać domy i budyn- 

( "drewniane, żnaydujące się na ulicach i pized
' niieściach niezakazanych, ż ostrzeżeniem jednak, 

пѴіесіе w possessya takowych domow me prę- 
" f  Уѵ „K an ilo , póki term in nie zostanie uregulo-
 ̂ S n L  w którym stary budynek drewniany ma bydz

'  ™ o r . y  i dom nowy na ,ego m.eyscu, wedle za-
łu ^ n k o n e so  planu wy murowany i a to pod u tratą 

) ^  sessy na rzecz szm alów, w przypadku medo-
irzYmania terminów tym  końcem uregulowanych,

У W ykonanie nimeyszego postanowienia Kpnj- 
? m iSSyi llządowey Spraw W ew nętrznych i policyi,

P°^eCt Carskierrl-Sieie dnia lipca 182i r.
f (podpisano) AlekandeR.
1 przez Cesarza i Króla.
:  M inisteriS1,rąw W ew nę- (L. 8.) ^ i ^ e k r e -

(podpisano) T . Mostowski. . . Ignacy Sobolewski. 
(P C o d n o  z Oryginałem: Minister Sekretarz Stan» 

° (podpisano) Ignacy Sobolewski.
Zgodno ż Oryginałem: Radca Sekretarz Stanu, 

° Jenerał Brygady (podpisano) Kossecki.
Z g o d n o  z wypisem: K tóry się Umiesczaw Dzien­

niku praw, w skutku reskryptu Xięcia Namiestni­
ka królewskiego z dnia 9 września r* 1821- .

Minister sprawiedliwości. M. Badem  
*  W  Zastępstwie Sekretarz Jen, Szef Biorą,

Antoni Podbielski.

.A. v  s т ’r У a.
(z Gaz. War.) Wiedeń, dnia 3 października> 
Cesarstwo Ichmość wyjechali onegday w to­

warzystwie Arcy-Xięcia następcy tronu,
Salerno , Xiążęcia Beichstaat 1 t. d. do Hohtsch, 
zkąd na początku przyszłego tygodnia wrocic ma­
ją do tuteyszey stolicy.

v Dnia 24 z m. p r z e w ie z io n o  t e d y  k i l k u  d e p u ­
t o w a n y c h  p a r l a m e n t o w y c h  n e a p o t i t a ń s k i c h , k t ó ­
r y c h  Król Ferdynand W y d a ł r z ą d o w i  naszemu.
Z  tych panowie Petrinelli, Poerio 1 Gabriel 1 epe 
mają bydź na wygnaniu w РгЫ яе .w-Czechach. 
Inni" zaś będą osadzeni w Spielbergu niedaleko 
Вгйтц  a znany Gonciliis w  twierdzy węgier-
skiey Muiikaczs. . . , , , .

Monarcha nasz pozwolił jezuitom załozyc no- 
w ieyat w tuteyszey stolicy. . Zdaje się, iz jezui­
tom i iloWo utworzonym legioryanom w sZystkie 
szkoły publiczne oddane będą pod dozór.

P ó łk o w n ik  Armenią d o w ó d c a  e s k a d r y  n a s z e y  
W  L e w  a n c ie ,  o d e b r a ł  r o z k a z ,  ab .y  z e  s t r o n a m i  w o -  
iu ja c e m i  ja k  n a y ś c i ś l e y s z ą  i  n a y z u p e tn - e y s z ą  n e u ­
t r a l n o ś ć  z a c h o w a ł ,  le c z  a b y  z a t r z }  m y  v\ d>. -y s z e ik ie  
o k r ę t y ,  k t ó r e b y  b a n d e r ę  a u s t r y a c k ą  n a p a s t o w a ł y .

u gazeta  wenecka donosi , i i  oba kapitanowie 
okrętowi auśtryaccy Florio i Bernetich, zabrani 
urzez okręt turecki* odzyskali wolność za pomo­
cą fregaty francuzkiey , która odebrawszy zdobycz 
od dowódzcy wspomnionego okrętu tureckiego, 
sprowadziła go do Sm yrny; gdzie podług praw. 
ma bydź ukaranym._________

A rt. 4. Osoby ludu starozakonnego art. 4 de­
kretu  Naszego pod dniem 16 marca 1809 r. wzmian­
kowane, pod warunkami tegoż artyku łu , mogą 
mieszkać na każący z ulic art. 2 tegoż dekretu
w y s e ^ im o m e h .  , . .  ^  Ы у Ы ш  l3 dekretu
Naszego pod dniem 16 marca 1809 roku familiom 
s ta ro  zakonny m , miesczewasię w domach na przed 
wieściach oddalonych, niezamieszkałych , 1 przez 
właścicielów opusczonycll, podlega me tylko wa­
runkom w tymże artykule ostrzeżonym, ale tez wa­
runkom artykułem 12 tegoż dekretu ob itym . .

' Art 6. W arunek art. 12 dekretu naszego dnia 
16 marca 1809 roku, żeby nad pięć femiliy staro- 
zakonnych żaden dom nie oheymójyał; rozciąga s,ę 
nie tylko do domów )uz wyhudowWiych, ale 1 do 
tych, które na przyszłość Wystawdonemr będą.
■' Ar t  7. Pozwalamy Wsz.ystkiln, bez wyłącze­

nia, osobom ludu staro zakonnego, nabywać place 
puste, znajdujące się przy ulicach do mieszkania 
dla nich niezakazanych, pod warnnlĄ.em dopełnie­
nia przepisów objętych pod literami C. u e. dekre­
tu  Naszego pod dniem 16 marca ifjóg roku, 1 w y­
murowania na takowych placach djómow, z których 
kaźden naymniey dwadzieścia cztery łokcie b o n ­
tu  od ulicy, dół 1 jedno piętro mieć -powinien.

A rt 8- Pod warunkami objętenn poprzedza­
jącym artykułem 7 pozwalamy nawet osobom1 lu­
du" starozakonnego nabywać domy a budynki dre­
wniane, żnaydujące się na ulicach do mieszkania dla 
nich niezakazanych, z ostrzeżeniem jednak, aby 
objecie w possessya takowych domow 1 budynków 
nieprędzey nastąp iło , póki termin nie zostanie u- 
re" ulewany, na którym stary drewniany budynek 
m f  bydź R zucony, i nowy murowany na jego 
mieysce wystawiony; a to wszystko pod u tratą  
possessyi na rzecz szpitalow W przypadku niedo­
trzymania terminów tym końcem uregulowanych.

A rt o XV domu przez osobę ludu staiozakon- 
nego wymurowanym na mocy artykułu 4 dekretu 
Naszego pod dniem 16 marca 1809 roku, na ulicy 
do mieszkania dla osób ludu starozakonnego zaka­
ża ney, mieścić się może tyld lokatorów tego wy­
znania, ile na takowey ulicy zbywa jesczedo licz­
by artykułem 3 i 4 dekretu Naszego dnia 16 marca

>809 Uskutecznienie11 tey Naszey W olL Ministrom 
Naszym spraw wewnętrznych i policyij w czem do 
którego należy, zalecamy*

T  u r c y  A. .
u  Qaż Warsz.) Od granic tureckich, dnia  

ІЙ J ze śn ia .  L isty z Saloniki pod d. =3 sierpnia 
donoszą, iż z powodu wypadków niedaleko Cassan- 
Ara Basza tameczny uwięzi: wszystkich prawie 
kupców greckich, którzy spokojnie.trudnili się 
swoiei.4 czynnościami, janczarowie 1 zydm zra­
bowali potem domy greckie, wpadli do kościoła, 
znieważyli świętości, 1 dawszy pewna ilość pienię­
dzy Baszy, zabrali rzeczy kościelne złote-1 srebrne 
i wvwierali zemstę na chrześcijanach, napalili 
kilka ulic- Konsul rossyyski wsiadł na okręt. Ka­
rawana, która przybyła do Belgradu, sprowadziła 
na sprzedaż rzeczy kosztowne zabrane z koscio-
łów w Salonice. . . • . , c • -

Powstały znowu niejakie rozruchy w Serwu. 
Grecy zabrali małą eskadrę trypo-litanską,

wysłaną ila pomoc Porcie. . .
У G recy, arnauci i tu rcy  rabują na granicy Mul- 

i qTi 4 Wotosczyzny. W łościanie i cygani, pozba­
wieni żywności, łączą się z jednemi lub drugienib. 
Oddział złożony ze 20 turków, zblizył się w podo­
bnym celu do granicy austryackiey niedaleko 
czawy; dwóch żołnierzy ze stojącey tam straży u- 
dało sie bez broni do turków, i powiedziało im, iz 
to iest granica austryacka; lecz turcy zaczęli za­
raz strzelać. Żołnierze owi wrócili na stanowiskoraz strzelać, /jw iuci/a w »*, -
swoje: ścigali ich turcy, a że nie przestawały strze- 
b ć  czterech żołnierzy austry^ckich podobnież da­
ło oernia. przez co jednego turka 1 dwa. konie za­
bili ° Uciekli turcy; lecz wkrótce we 200 ludzi po- 
ЛУГ0СІІІ. Tymczasem, straży austryackiey nadszedł 
nosiłek złożony z oficera i 20 żołnierzy. Oficer za­
pytał sie dowódcy tureckiego: czy chce wojować 
żA ustryą? Uniewinnił się dowódzća, 1 prosił ofi­
cera aby ten wypadek uważał za niebyły*

Dnia  2i. Przybył do Morel Maurocordato, 
pochodzący ze starożytnej rodziny greebey  i sła- 
Wny z dzieł swoich wojennych w Łpirze. . Rada 
rządową w Idryi i Morei uznała go uroczyście za 
naczelnego wodza greków w Epirze, dokąd potem

V 1 ° C D o w ó d z c y  g r e c c y  p o t r a f i l i  p r z e c i e ż  z a p r o w a ­
d z ić  p o r z ą d e k  w  c y w i łn o ś c i  i  w o y s k o w o s e i ,  i  d la  
t e g o  in t e r ć s s a  i c h  p o m y ś l n i e j s z y  b i o r ą  o b r o t .  C ie ­
s z ą  s ie  n a y b a r d z i e y  z  p o w s c ią g m e n ia  z e m s ty ,  K to - 
r a " ł u b o  o k r u c i e ń s t w a m i  t u r k ó w  u sp ra A Y ie d liw io n a , 
s z k o d z i ła  j e d n a k  in t e r e s s o iy i  g r e k ó w .

Następujący stan rżeczy przy-końcu lipca W 
Albanii i Peloponezie.okazuje bezzasadność pogłoski, 
jakoby dawna Grecya wybiła się już zupełnie zpop 
władzy tureckiey. T u r c y  zaymują je&eze w Lpirze 
twierdze: 1) Preoesa, gdzie jest 8,000 osady ze »



brygami wojenncmi i - 12 szalupami lanonierskic- 
m i; 2) Parga z 2.000 osady; 3) C omen i zza  port, 
m ająct 2 fregaty i 3 korwety prócz o.sndy; 4) Du- 
■'otuwu warowny zamek таіагѵ  Bon о«п/іх,.

1"Ł1riv.y '• prutz u.sauy; Ъ) JJU-
trotum, warowny zamek mający 600 osady;: b)San- 
ii Quarantu , gdzie jest i 5o osady. Oprócz ty cli 
warowni posiadają jescae turcy port Panor то, mia­
sto Palone i zamek <Janinaы W  Morci maja tw ier­
dze: i ) Patrasso z licznąj osadą, kt.órcy Jussrf Ba­
sza, jeden z nay .yalećznic yszych i nay biegle у szych 
oficerów tureckich dowodzi; 2) Korynt ze 4.ooo 

3) NaupUa czy li Napoił di Romania, nay-OSP: СІ' 1

mocniejszą i .prawie niedobytą twierdzę w Gre- 
000 osadv; Curone; u) Modone>

24go mlbyło się posiedzenie przygbtoW aw^ev i.rti. 
ty. Obrady stanów otworzone znst-ino ■ 1 '• J U ** 
Ппы  2Ó zatrudniały się stany wy b? W  а ША 
imryącey oznajm ić ' K rólow i '>
obrad. Na dziesięć mii około Madrvt, -упа2іГа :1(3 
iy jest kordon z obawy zarazy * rvj, rozci№ H ;-
Р « с э д  Іе2 z a ś w t id c ie m /n d r o ^ t80 W‘ pr: e*

Kima stolica Beru /-;v Атегѵгр) i
ea Y°!u? P°d, względem' h a n d l u j
w skutek rozkazu rządu -hiszuań- і-.ѵ ’ ^  7 У ^ас3 
go z Madrytu. • P ^kwgo nadesłane.

cyi iiiaj.icą 1,000 osady; ‘łj Curone; 0) Modone5 
6) Nooarino z 1,Зои osady; 7) Arkad у  ą, gdzie sa- 
mi turcy mieszkają; 8) Tripolitza; o) Ateny. W y­
pada ІПСПЧГ#» rłnrla 17 гл,, 4 4 , - -  J_ .1 1 I
И
si dając p u ..v ...  *Ѵш*ѵ*.*  ̂
ich jako sWojey własności.

W edług późnicyszych doniesień, osady ture­
ckie > / twierdzach Gorona, Modone, Ńoyarino 4

Z /  IZ 7 /1.1 A  l> ł  \  1 О  Л ТГ I I I , .  1 V _  I - _ '  • •

. D nia  2o. Oneeday „ *
jakiego się od dawna Spodziewano ^ О с Ъ л Г іі '^ ^  zgromadzeniu kin Im i.7 .,t„ ....... U thM a łono na

K 7 у • • Ѵ>ХУ, ѵ / e u - ,  J.r±UUO!LO. М\ОѴаРІПО 1
słtjmdyi, cierpią wielki brak żywności, i postano- 
w i ł /  wysadzić je na powietrze, jeśliby nie -mogły 
wsieść na okręty. J

Dnia i września odebrano -w Pre.ve.sa wiado* 
mość, iż korpus turecki, pod dowództwem Chur- 
schid Baszy, złożony z 15,ooo piechoty, jazdy i ar- 
tylleryi, po trzech dzielnych natarciach, w których 
obie strony wiele ludzi, a grecy całą swoje artyl- 
leryą u tracili, przymusił greków cL> odwrotu, a 

m sposobem przywrócił związek z korpusem tu­
reckim, który oblega Alego Baszę, w tw ie rdzy /a- 
mna. W ojsko  tureckie pod sprawą Ismaeta Ba- 
szy dało odsiecz A rta , którą grecy przez 48 cłni 
oblegali, Inny korpus grecki, który na pomoc A* 
(emu Baszy ciągnął przez M aza  ku Janinie, za­
trzym ał się nagie z powodu powyższych wypad- 
»kow, i stanął o 6 mil od Maza. Grecy zbierają 
rozproszone swoje korpusy dla obrony tego mieyseal 

Konsul angielski w Tunis wyrobił u Deja ta ­
mecznego pozwolenie kilku grekom do wyjazdu, 
lecz je potem cofniono. W dał się znowu konsul.
1 powtórnie pozyskał, czego żądał. 12 Greków o- 
pusciło Junis. lnm  konsulowie zachęceni tym przy ­
kładem, podali podobne przełożenia za grekami, któ­
rzy pod ich opieką zostają; nic jednak nie wskórali.

ivząu cncmł temu .nrzeszkod/i/. i 1 -
pokoju udał się do klubu Fontanny^dW  * 
mejaUego-Mae-Croon, który Zod(i 
sek, lecz został znieważoną. !а*оѵгу wrńdr*
sztylet., a tymczasem M a J tr o A ^ m k n °  
powodu prefekt tuteyszy -wydał , m*niłł - , Z te gP
n °  PFocessyi z wizeL L m y M " h n ’ Г ЬГ Іа*
•“  ? 6,d°bne “1'oczysteści nie odbyły’^
ezese Loga , świętych. P r z y t e l A I K ?  • 4
właściciela domu, w którirn .1,- r  “ Wle-Z1°
«bierai, a dom z a , X £  Ы аІ ”
wiele tłumów judu, w oysk j uctkf ,zebra.Jo Si9
posiedzeń klubu, p a tro li c h o tL y  p°0
jezdnie mteyskieyi i wóyskon , v Z  P łiCadl > *
konie. Lud na to -wszvst\ У kazai,° wsl(1ść ńa

rey dowodził p n < A .M o rilt, ' i C  w s t r ' P '  
praw іа. Hałas był straszny; Jud ? Т  * 
mami; został atoli ^ • lua rzut-<l* kamie-
raniono. 6 Judzi

/podarto, W czorav znoHbn ‘v h  i*go , a potem 
czasie których ^ L c i! 5 7 ePr Stał| ,  , w
publiczney. Oneldayszc ^ j°n° wla(iz/
.pochodziło, iż t  kilku miast udeLZtad 80 •'е§0ЫеУ o noszeniu w-izerimb-n odebrano wiadomość

H 4 S -« P A N I  j A.

, . ( i  G * z '  1 Korr. Warsz.) Madryt, d. 18  wrze­
śnia. Kroi za zdaniem rady stanu zezwolił na o- 
głoszeme bulli papiezkiey względem sekularyzacji 
zakonnic; tudzież na ogłoszenie ustawy papiezkiey 
przedłuzającey pozwolenie nuncjuszowi do 6 mie- 
sięcy sęku kryzowania zakonników.

Sprzedano już w H iszpanii 1092 własności znie­
sionych klasztorów na-pubłiczney licytacyi, a za 
wiele z^mch dano dwa razy ty le , ile je oszaco­
wano. Fundusz z tey przedaży jest przeznaczony 

•jedynie на umerzenie długu publicznego.
J Powrót Xięeia Santa-Cruz z Paryża dał.powód 

•do wiew» o W ł y c l i  trudnościach między naszym
1  Ѵ і Т ^ ’і ?  “ ' i  Zaraz po przyjeździe jego do M adrytu była zwołana rada ministrów. 8

Jenerał B:e8° w liście pisanym efe naczelnika 
politycznego w Saragossie wyraził między innómi 
co następuje: „Nieprzyjaciele systematu kolsty- 
tucyynego sa także moimi nieprzyjaciółmi. Arcy­
biskup saragoski me jest patryotą, albo jaśniey mó- 
Л iac’ nieprzyjacielem swobód naszych, i spraw­
cą wszelkich zabiegów w celu w p raw ien i/ ,™*, 
w podeyrzeme. Mowy moje do Indu podczas ob  ̂
Jazdźkł Arrasom) miały zadziwiający skutek. U .  
Stern nie tylko jeden ze zwycięzców despotyzmu 
ale 1 jeden z mówców, znanych za nayzdulnieyLych 
do objaśnienia nauki Jconstytucyyney biednemu In 
dowi, który chcą zostawić w glubly Ć , W  “ »
List ten kazał Kiego wydrukować A Lerydzie “ 

2/g .°  Września powrócił Król do Madry-
1 ? ° l  dn?a wieczorem zgromadzili sie iirywa-

І ПІ- członkowie stanów. Dnia 23go przyjął Król 
aeputaoyą władz. W ieczorem był y, Prado. Dnia

runek. Miedzy chw v.1n • " WJrf a! ira

m ey  adiutantem przy Lordzie W m ń g to n ie

wiele osóba |T ż a ń y c V d o T t7 nfch1CaCh 7 ' ^ *  
•rych celem b y ł o ^ ł o L t f ^  р 0* у  ’ Й

spiskowych. ™ ało 1>аьс ped sztyletami
Oświadczono arty-biskupowi Saragossr ii  

zostanie Wygnany, jeżeli dłużey Łedzie p B w n v  
urządzeniom konstytucyjnym. v Przeciwny

Dwa półki W dy, Langunto i Ałmanza, wysz] v 
ztąd nagle, słychac, iz tchnęły duchem klubistów- 

a^uje tu  teraz zupełna spókoynośtń

, ^  w  ii O C ti y.

* * Ч Й 1  * *  W » r w u 5 & 5 f e s a ?O ddm a 20 sierpnia do dnia 7 wriгЛ^п  »*. ' 
darmerya króla hedpalitańskiego,wspartą, od strzcL 
cow konnych austryackich, pochwyciła i ubiła |й  
rozbójników w prow incji Terra di Laroro. Po- 
między zabitym, był herszt Pipa,o, przezwany mą.
^ i l t r37 C2łb’ ktm y pi>zfcz b ia ło ść  i  liczne roz- boje był głośnym oddawna.

Król sardyński ż królową przybyli do Pai-
my dla odwiedzenia Хідкпеу parmeńśkiey Żaba
•wiwszy przez trzy  dni, powrócili do Мосі-ту U-
ge T u ry n * 6 ° Wy,eŹ‘toe te£° do stolicy jo

d o d a t e k .

W a

w
cc



d o d a t e k  d o  g a z e t y  k u r y e r a  l i t e w s k i e g o  N . 123 ,

1Wilno dnia 12 Października і 8 ам roku 9. s.

N l D  E  S . L A N  D  Y.
(z Gaz. W  ars z.) Bruzella dnia i paździer- 

iiikb. Król angielski nazajutrz po p rzy b /cm  swo- 
іёіп do tńteyszey stolicy, dal wysłuchanie obecnym 
tu anglikom, a potem pojechał sześciokonnym pa­
radnym pojazdem do zamku Laeken. Lord U an- 
carty, udał się za nim W drugim pojeździć, i o  o-
; b ie d z i e  d a n o  w id o w is k o  t e a t r a l n e  J c t o r e  z a k o ń ­
c z y ł  b a l e t  s t o s o w n y  d o  o k o l i c z n o ś c i ,  G d y  M o ­
n i u  c li т  w r a c a ł  w ió c ż o r e m  d o  В г и х е Ш ,  c a ł a  d r o g a  
o d  w s p o m n io n e g o  g a r n k u  b y ł a  o ś w ie c o n a .  D n i a 2 9  
z. m .  p o k a z a ł  się. K r ó l  n a  t e a t r z e  t u t  d y s z y  m , g d z ie  
l ic z n ie  z g r o m a d z o n a  - p u b l i c z n o ś ć  p r z y j ę ł a  g o  r a -  

1 d o ś n e m i o k r z y k a m i .  D n i a  5o  z . m .  o b e y r z a ł  m ic y -  
I sce  b i t w y  p o d  W a te rlo o  w  t o w a r z y s t w i e  X ia z ę --

cia Wellingtona. Dziś o godzinie 3 rano .wyjechał 
dć> Hannoweru.

Rzeczony monarcha jechał z Calais na ілііе, 
Tournay, Ath  i Enghien. W  e Francy i także nie 
wiedziano, do jakiego portu wysiądzie , i Xiązę 
Chartre wysłany od Kroia Irancuzk.ego na po w 1̂  
tanie iego, czekał go naprzód w Boulogne.

Król angielski chciał wysiesc w Ustenclzie 
lub Antwerpii j wysiadł jednak w Calais , dokąd 
miał w iatr najpom yślniejszy.

Kurs wilepski na assygnaty od dnia 7 paździer­
nika: rubel srebrny, 3 ruble kopiejek 38, czerwo­
ny zloty nowy rubli 12 kopiejek 2, stary rubli 11 
kopiejek 79, imperyał rubli .5.7 kopiejek 70. •

X V  IJOQ i > Ci-t-c/ 1 ’ ' s  w .  -  .v_ k-------- :  ----- -----Г-—=̂ =1=-̂ ------ ------- ---- :------------
Ж  C o la c h  Ш Г К о и І Ш Р .  -  b  m i n i e  »  „ r u t a m i  „ e a a tc y i .

O ś  w i a d  с і  е п Іе .
i.  Excerpt oświadczania z Prętoknłu pobo­

cznego Sadu Grodzkiego Powiatu Trockiego w da­
cie iii źe \ vcvraźoney nas ta leg o pod Pieczencią u- 
rzedowa grodzką tegdż pow ia tu ;w  roku terazn. 
j.321* 1 miesiąca septembra 28 dnia strome rekwi-
rujacey jest w у daru . . . D *

Koku 1З21 miesiąca septembra 24 dma. Przed 
aktami grodzkie mi powiatu trockiego stawając o- 
'scbi.ście vVJF. Mikolay Białozor Ądwokat subsełl. 
Trockich, poniższe oświadczenie do wpisania do 
protokołu podał w rzeczy następnej: w roku 1809 
Kleczkowski P odkom. i Prezydent Sądów Grani­
cznych Pt u Trockiego z po wodo w familijnych przy­
jął przelew obligu JW . Ignacego Siwickiego m ar­
szałka pin Kowieńskiego 1 kawalera orderu s. An­
ny, zeszłemu W . Audi ze jo w 1 Malczewskiemu kom­
in iss у i edukacyiney ha summę czer. zł. 2З91 słu­
żącego; oblig takowy spadkiem naturalnym został 
własnością Stanisława Malczewskiego , jako syna 
i sukcessora, za ten przelew Stanisław Malczew­
ski wziął od Kleczkowskiego obhg na imię brata 
swojego Andrzeja Malczewskiego pisarza aktów 
trybunalskich w takieyźe 1 Ilości to jtist na summę 
cz< r . zł. 2З91, nim termin ехоіису i przyszedł, Sta­
nisław Malczewski zyskawszy zrzeczenie się brata 
swojego Andrzeja, Sprzedał kilku żydom oblig, po- 
wu dawał cząstkowe do Kleczkowskiego asSygnacye, 
za któremi Kleczkowski opłacił i kwity otrzymał
i silni znaczną wybrawszy część summy, cblig 
całkowity mimo wspomnione opłaty przelał prze­
b i ł e m  ii Jankielowi AronotfigzoWi Zołudkowi ma­
jącemu w spóbictw ie facyend Leyby Peysacho- 
wieza, to dopełni w s 7, у żyć przestał, Kleczkowski 
napastowany liczne mi aresztam i, długo badając 
Sie przy ta jon egu w ręku żydowskim obligui г tru ­
dnością dowiedziawszy się, że jest w ręku Jankiela 
Ar ono wieża Zołudka, przymusił cnego do wpro­
wadzenia rozprawy prawney 1 ta  względem całe­
go obligu w Grodzie Ptu Wiłem w roku i 8;4 na 
eczewistym nie apdlowanytn skończyła się dekte-1 
cie; skutkiem którego Jankielowi AronoWiczowa 
Zołudkowi przeznaczono zapładić rubli Srebrnych 
tiq7, a oblig od Malczewskiego przelewkowany do 
lak. Kleczkowskiego zwrócić. Jankiel lubo nadto 
przepłacony zosUl, lubo Kleczkowski ma dowody 
w itw a ty  tysiąca kilkuset rubli sr.,jednak wspol- 
ule 7. Levb& Peysachowiczem szwagrem swoim 
oblig Kleczkowskiego -dotąd ukrywają 1 przyrze­
kając zwrocie, znać z widoku żydowskiego mi- 
tr c ią ,  ostrzeżony Kleczkowski ze Jankiel Areno- 
w ,Іуъ Zołudek popełniwszy niedawno występek a- 
krywania u siebie kontrabandowych tow arow , Kie­
dy do obrony swoiey i ocalenia sićbie przemyśla­
jąc sukurs szuka kogokolwiek, żeby pomiefuony o jbg 
przelać 1 tak oszukiwać innych; jak dotąd oszukiwał 
Kleczkowskiego, wypada zatem konieczno potrze­
ba ostrzedz publiczność, zęby nikt wspomnionego 
obligu jako przepłaconego i dekretem oc ze wist y m 
Grodzkim W ileń. nie apeltowanym umorzonego 
w zadney umowie nie przyymował, w tym więc 
celu Kleczkowski mający process z tymże Jankie­

lem Aronowiczem i L ejbą Feysachowiczem o prze- 
płate, ninieysze ośw iadczenie i ostrzeżenie do akt 
oddalę, i W iążecie Kuryera Lit, umieścić postana­
wia, Działo się roku 1821 septembra 2З dnia 
(w protokole podpisano) Mikołaj Białozor subsell. 
Trockich Adwokat.О С К 1 С Г 1 f \ U V V  V « x « v .  .  J  r r ,

Zgodno z protukułem świadczę Аіехапсіег i  ur 
Regent Grodz. iJtu iro c .

Takow e ośw iadczenie wolno w Gazecie Kn- 
ryera Lit. umieścić. Prezydent Grodz Trocki 
W incenty Elsner. _ _ _ _ _ _

L i c y t a c y  a.
1. Podług rezolucji Magistratu wileńskiego 

dwa  i4  marca 1821 roku nastałey, uwiadamiam  
powszechność, iż na dniu 21 teraźniejszego mca 
Sbra w Ratuszu Wileń, będą wyprzedawane z publi­
czne у licytacji towary w handlu zmarłego Dii li­
tr ego Nowińskiego zlokowane, aby więc życzący 
nabydź też towary w takowym czasie do Ratusza  
Wileń. przybywali w tern wydapę niniejsza  awiza~ 
cyą. JJat 182x roku miesiąca 8bra 12 dnia.
J r  W incenty Malinowski В. M . W*.

Sądy E xdyw izorikic .
2. Sąd Taxatorsko E x d уwizrrski messy JW . 

Pana Swiętorzeckiego A.iarskałka Ptu Zawileyskie- 
ao w terminie z odHadu pierwszozjnzdowym wyro­
kiem udeterminowanym iaqiie w dniu 1 oktobra ad 
ffyidum majątku Kębylnika w Powiecie Zaw ile j- 
skim położonego zjechawszy , gdy dotąd żadnym  
akcessoryyńym ze strony kredy torów wniesieniem 
zajętym nie jest, a ztąd podług prawideł Remissy 
pośpiech czynności se^dowey zalecający, do ostate­
cznego^ rozbioru sprawy zbliżonym zostaje?, przeto 
z tego względu po udzieleniu czasu do złożenia cbu 
stronom potrzebnych w samey sprawie objaśnień, 
dzień 26 teraźnieyszego miesiąca oktobra, za ter- 
min ostateczny namowy udt terminował; i ażeby o 
tem postanowieniu wszyscy kredytorowie i preten- 
torowie realne stosunki do rnassy mający zawiado­
mieni zostali, i przed tym tertninem do Sądu jawi­
li się pod warunkami remissą zasirzeźoney стізуц 
dla niestdwojących, przez niniejszą awizacyą u-

P' Ledj aan Biegański Prezydent Sądów Ziemskich 
Brasławski i Exdyw. Antoni Komorowski Prezydent 
Grodz; Wałkowyski Sądo. E x d y  wizorski. W incen­
ty  Jesion  Ziem. Ptu Dziśnień Pisarz 1 Exdyw .

P r  ze  da  ż d o m u .
5. t)ia usatysfakcjonowania wierzycieli zmar­

łego Kazimierza Horaina Jenęrał - Adjutanta da-

sta yyiLna; z рогиаеши, у
skiego igo Departamentu odbywać się będzie w 
dniach i3, 17 1 21 idącego miesiąca oktobra domu 
w Mieście Wilnie z placami na przedmieściu An- 
toholu pod N. 1.З66 po Jenerale Horatńie poaosia-



lego w yprzedał, na jakowe termin a mający chęć 
licytowania zechcą jawić się do izby Sądu Ziem­
skiego Powiatu Wileńskiego o godzinie 2 z połu­
dnia, gdzie o warunkach przed licytacyynych po- 
inforrnowanemi zostaną.

Michał Sawicki Prezydent Ziem. Ptu Wileń.

P  o d r a d.
3. Komitet Powiatowy Oszmiański, przezna­

czywszy na licytacją drew, świec i słomy dnia jo, 
n i  na ostateczne przelicytowanie dzień 12 nastę­
pującego miesiąca libra, wzywa życzących ucżęśtni- 
czyć w targach takowej licytacji, ażeby na wyra­
żone terrmua ~ ---------  ' •* •
Os zmiany prz 
dnia. Kazimierz

i Kawaler.

awizacyą w gazecie Kur. L itew sbgo  zawiedcmia, 
Jan Kobecki b. Sędzia Ziem. Tdsż&w. Frez. Ex, 
Stanisław Mackiewicz Rotrn„ woysk poi. Regent 
Exdywiior.

3. Z a  dekretem remissyynym Sądu ziemskie*
rcsieńskiego ta xę  tx d y w iz ją  dóbr U gian i 

W  er ad owa z  attynencydm j, oraz wszelka go fu n . 
duszą f f  l i . D yrdów naznaczającym  dnia j w rze­
śnia roku te ra źn ie jszeg o , wedle, przeznaczenia  
remisśy w mieście Pasieniach w  коѣ ріа іе  riizey 
"odpisany” * ' * ' T VVi ' ' -

:iwnictw  
stracyą

ryinych sądownictwo su oje do dnia 1 grudnia 
TOKU .teraźniejszego odroczył, w którym terminie,

~ v -  im. fjwoouiJieriLie ии>Ц lOKCie 
wysokie, cztery stoliki, i dalsze pomnieysze sprzęty. 
Ktoby życzył sobie one nąbydź raczy zgłosić się 
do gospodarza tego domu.

W i n o .  .
2. N iż e j  podpisany ma honor uwiadomić 

szanowną publiczność, iż sprowadziwszy z Kró­
lewca znaczny transport .win w jak najlepszych  
gatunkach będzie orie sprzedawać w domie JP. 
Karola Szwartza na ulicy Zam kow ej pod N . у 5 
podług przyłączonej ceny, która w porównaniu 
z gatunkami będąc nadzwyczajnie. mierna, prze­
to, tuszy sobie iż szanowna Publiczność nie będzie 
sobie poczytywała za złe, jeżeli w kredytowawiu 
musi się ograniczać. , ;

W ilno  1 października  1821 Fr. von Auer.

f ■ # j  ~ o  7 v IJi- jr Lii U Ą, (Л*
tern nie popierających pretensje anussyi oddane
zostaną. .

Adam Kożakowski preżes Sądu Z  *m. ko ­
wieńskiego i  Exdyw izor. Jan Bohdanowicz sę­
dzia Ziem. Rosień ptu Exdyu>izor. Ignacy 
Giedgowd pisarz ziemski exdyw izor .

O ś w i a d c z  e n i e.
3. Wypis z xiąg. Z ien. Pl u Mozyrskiego 

Roku 1821 rnen septembra >6 dnia.’ Pry.^d 
aktami JEGO IMFERA i DilSKIEY MOŚCI Zu re­
skie mi ptu mozyr. stawając osobiście W jPan  Jó­
zef Dworakowski Asśesor Sadu naszego Ziem. 
Mozyt-.j objawienia od W J t W  KaroL -КІаиле 
do Redakcji.; Kur, L i t , . W iluiskiey, o wypuseze- 
ше w - arędown.e władanie mająt ku ‘T.urowa , do 
ak t podaL którego wyrazy następne. Do Reriak- 
cyi Kur. Lit. , WiJenskjey od picu.petenta w ma­
jątku skarbowym k lutowie. Karola Klauze, obja-* TU U ri ^u* ■ 7 , K 1 jq.Łivu sKdiuowjm k i. uro wie. .iv.il rola K lauze, obia-

j  Litewsko И  ilenski Gubermalny R ząd  na wierne. JO. Xiąże Eugeniusz W irtem bersk i, Ga- 
skutek rezolucji swojej dnia ą sepstenibra nasta- nerał ód infanteryi i Kawaler majac Naymiłości- 
łey, Podaje do wiadomości,, iz oddawać się będą wiey na lat 5o darowany ma jatek skarbowy Tu- 
w aredną dzierżawę W  newskie miejskie, dochody, row, to jest miasteczko Turów, i folwarki ‘Jeżie- 
Biamne, Brukowe,^ Gnojowe, i . Łopatkowe zwane: rzański, Siemuradzki, Kremuslawski, ChiJecki. Pe- 
tudziez z  rybnego ta r g u t z a  granicznych trunków te raw sk i, i SoRohubski, w mińskiev Gubernii 
oddrua  i go januaryi.. 'następuj ąćego . 2822, rokuj a ,Mozytąkim ptcio położony, bycząc wypuścm Г  
zatem życzący one a? ędowac, raczą jawiy się zpra-  ,rędow$% dżmtźawę, grzeże mnie niże у podpisa- 
wnenu idostateczjierąi ewikcyami na licytacją do nego prosił R z ą d ń :* f e e lW f t t i i a : o ozem I h l  
И dońskiej skarbowej, izby w terminach 7g0 cjgo ^ska skarbowa izba,, dnia Yd augusta roku teraz ,
Z l '8 °  deccmbra teraźniejszego roku. D at 1821 ,>a Nrem 1872 dał mnie przez Ukaz znać, ze woli roku septernbra 28 dnta. „u-------J- J .  . , " OJ -roku septernbra 28 dnia..

Sowietnik W incenty Ławrynowiczi 
Kazimierz Nowicki Sekretarz.

K o n c e r t .
3 . N iże j podpisany, niegdyś uczeń sławne^

/ ------------- P m ^ ty Ł*K. ^ WJ*
- Йо chcącemu pomiemony majątek , w arędowne 
dzierżenie.oddać, na mocy. jakowego pe-zwdlepia, 
tiroszę Redąkcyi W ileńskie/ aby trzykrotnie by­
ło opublikowano przez gazetą Kur. Lit. a term in 
naznaczyć przybycia do tegoż majątku na dzień 
1 roku teraz. 1821, ,gd?,ie warunki umowy

cena roczna oraz inwentarze okazane będą.g o  flo traw crsisty  Vpgela, przejeżdżający do p iero  XL  ®eóa Г?С7,па o ta z  , 1
przez Wilno, będzie miał honor dnia 10 paździer- ъ . ',Ь,^ іеша. Podpi3 następny. Karol Klauze,

Sąd Exdywizorski.

т, , -V, -  , . ->’У daje sig-
Koku 1821 września 28 dnia wolno do gaze- 

Kur. Lit. umieścić. 1 * 'ty  .
Aloizy Jasiń)ki.

5 . Sąd taxatorsko-exdywizoriki w dobrach - ., ż ^iegairii świadczę
Gadonowie Degieniach w picie telszewskim „ «». ^  A k t ^ b ^ T ą  «Г ѴѵУкаЫа

Wileń. ZneiJii Sędzia 

Antoni Ole-

Zmudz, i adwokacie ptu Telszew* kontynujac J’  ̂ __■ ___ _ ®
dzieło na natnowie, gdy uważa, że dekret ocze- W yjeżdża za granicę,
wisty dnia 3 1 mca Sbra roku ninftyszego 1821 . 2: Lo Prus, Austryi, Niemiec,'Wioch i Tran-
o głoszonym pewnie bydź może, wszystkich wie- W  j  ?ЬУ£1а[е1 Pow[atJ  rosi emskiego J J f\ Stćfan 
rzyc i.ll i pr,tensorów przez ninieyszą potrójną І В ш  fd y  ’ ^  "киЪет ^ w i c z c m

V

O bseruncye  
meter&logi• 

etne.

C zas ebserwcicyi 

dnia 10 średnia 
dnia 11 średnia 
dnia 12 godz. 6

Yj_  |  W y so ko ść  B arom , fl W y s . T h er. Н е а  и. IV  i  (t t  r  y .

27 Cdi. 8,37 lira.
27 — 9,55 —
37 — i o ,4 —

Polud. Wschód. 
Hol ud. Wschód. 
Południowy

|  Odrnimfu w уч-гг.ѵ.ѵ 

pochm urno  , 
1’ogoda
Poc lm m rna  }


